ZER. 


WARUNKI PRENUMERATY. 
--w,Warszawie: 
Rócznie rs. półrocznie rs] 2, kwartale ©: 
nie rs. 1, miesięcznie kop.'35. 
Za odnośzćńie dr doń; dopłaca się kot ! 
piejck 5 miesięcznie. HOSTI + 00808 l 


GAZETA. 


wychodzi codziennie, nie wyłączając Niedziel i Świąt, 


nun 
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Govuselos doëaoih eng ijara , 
BIURO RĘDAKCJI, oraz KANTOR GŁÓWNY 
i EKSPEDYCJA ulica Krakowskie- Przedmieście Nr. 


415 (15) w Pałacu, Hr. St, Potockiego. 
jumi 11 rw 


1 


rzystwa Muzycznegó Ruskiegó* istnieje od- 
dzielne towarzystwo múz, czne, , uprawiające 
wyłącznie muzykę kwartetową. Z 0głośzo- 
negó $prawózdania dowiadujemy się, Ze to- 
warzystwo liczy członków honorówych 2, 


rzeczywistych 68 i zwyczajnych 107. Do- 


chód wynosił rs. 2,116 kop. 76, wydatki 


1,476 kop. 58. Kapitał obecuię” posiadany | 


dochodzi sumy re, 3,617. 


X Dziś wieczorem w Cyrku Salamońskie- 
go, ukaże się po ri pierwsży „Sławnyć 
> Człowiek” Bómba* (p. Onto) który nabity 
w armatę, wyleci z_niej_ jak bómba i... 
pochwyci 
wieszony o od armaty, Jee także i 
mnóstwo rubli z, kieszeni,widzów chciwych 
wrażęń... bąbiastych, 


X Podobno truppa dramatyczna p. Trap- 
szy, pozostanie u nas do końca t. M, a następ- 
nie udaje się do Kalisza, gdzie dawać báde 
przedstawienia sceniczńe w s6żónie mo, 
WYBIE © W iasoer äs 5 

i SPY SEA e URIAS CC irmrnwsiqż. OS 
(Nadesłany) Ponieważ Kurjer Codzienny 
nie chciał zamieścić rei odpowiedzi, mé nie- 
słuszne oskarżenie o-swego recenzenta, prze: 


to upraszamy. Redakóji Antraktu, która |- 


w programie swojem zobowiązała się bronić 
artystów. przed. niesprawiedliwą, . nąpaścią, 
ażeby artykuł powyższy zamieściła. 

„W. numerze 194 Kurjera Codziennego, 
autor humorystycznej kryki o ostanie 
przedstawieniu ` Cyralika  "Sewilskiego* 
w dość niesdmaczny sposób wyraża” swoje 
niezadowolenie, że. Rozyna podczas; lekcji 
śpiewu i na zakończenie /opery, wykonywa 


Warszawa, Piątek 27 Sierpnia 


SZW Petersburgu niężależnie od „Towa- 


w powietrzu nie -tylko-trapez za- 
ZE 


ści sufitu w Alhambrze. Maurytańskiej—P. 


i 


SEH peite re pn ir 


TEATRALNA 


Rok I. 


(8 Września) 1876 r. 


WARUNKI PRENUMERATY. 
na Prowincji: | 


Rocznie rs. 6, półrocznie rs. 3, kwar 
talnie rs. 1 kop. 50. 


Namer pojedyńczy kop. 5. 


GRN OGŁOSZEŃ w SAMYM ANTRA RCIE: 
Jedeńf ierd petitetń, lab” jego Mieste, ria jeden razi 
kop. 10, na 3 razy kop. 20, na 6 razy kop. 20. 
"W Deh DARAN DODATKU 0 połową iiniejsza. | 


szanownego recenzenta, który widocznie nie 
jestzwolęnnikiem, Szopena i Ardnt eo, (de 
gustibus non fr disputandum) możemy, og 
upewnić, że € opóki nie nadęśle.nam, swoieł 
własnych i lepszych kompozycij, żadna zmia- 
na; uczynioną, nie będzie: w Mtworach obecnie 
śpiewanych, tem, bardziejjiż nowego mazup- 
Szopeno wskiegog który, się,jaż „tak uprzy- 
krzył „„Szan:, krytykowi. „p,. Dowiąkowska 
musiała dwukrotnie wykonać” na powszechne 
żądanie. publiczności, której. sąd w, każdym 
razię, jośmielamy „się cenić wyżej. niż zdanie 
humorystycznego, , ręgęnzenta;. w Kunjerze | 
Godzina zm, w gwiointol i s | 
Ke joinei żnosob lanem Suel ZBUZEKÓWĄ A 
X P. Trapszo ma w krótce wystawić no- 
wą operę Lecocq'a, w przekładzie Sygietyń- 
skiego p. t. „Testament pana Uriek.*. 
A X. Truppa dramatyczna pana Stobińskie. 
go, przejeżdżała z Żyrardową przez Warsza- 
wę dążąc do Ostrołęki, a następnie do 
Szezuezyna. o Luten ew crih Aere tte, - 
owa 5ifioado vw „BIaEMOLTY D GI I 
"= AE Se eeng przez ps Grabin- 
skiego, zajmuje już p. Ratajewicz. 


— 


X Towarzystwo! artystów "dramatycznych, 
pod kierunkiem Pana Okońskiego zostające, 
przeniosło się obecnie z Rypina do Dobrzy- 
nia nad Drwęcą. 


1X-Muzeum, (nasze „pommożyły dary) osób 


prywatnych: Pelągjarhr. Brapicka, ofiaro- | przed międoszłym teściem. 


wala piękny. okaz, będący wierną kopią ma 


atanson, złożył model mosiężny do gotowa- 


zawsze” te same utwóry. Żałując: szczerze | nią syropu z buraków w, cukrowniąch, a Ma- | 


FELICJAN: DAWID. 


W mieście Gadenat, w departamencie Vau; 
cluse ne Francji, w r. 1810, gdy! pierwsze 
cesarstwo stało na szczycie potęgi, przyszło 
na świat dziecię, które po huku armat i mu+ 
zyce marszów wojennych, miało wyśpiewać 
światu cichy hymn pokoju. 

Felicjan Dawid, chłopięciem prawie, już 
okazywał widoczne zdolności i wielkie zami- 

wanie w. muzyce. Z początku jednak 


ształcony dorywczo raczej niż systematycz- |- 


nie, przez jednego z duchownych w rodzin- 
nem swojem mieście, umiłował głownie mu- 
zykę kościelną, której charakter poważny i 
wzniosły razem, najbardziej shadź przypadł 
do wrodzonego usposobienia tej młodej, mar 
rzącej duszy. Później, w dwudziestym roku 
życia, przyszły kompozytor ,,Pustyni*, dyry- 
gował muzyką w kościele Zbawiciela w Akwiz- 
granie. E 

Lecz młodzieniec, w którego piersiach 
tlił się święty ogień natchnienia, czuł że dla 
nadania formy jego myślom twórczym, po- 


trzebną, była . gruntowniejsza nauka, czuł żę 
(|nie-umie wcielać: melodji, które śpiewały 


w. głębi jego ducha, jakby błagając o wyzwo* 
lenie ich z tamtąd na świat otwarty. Więc 
też, skoro mu „tylko pozwoliły „na to środki 
materjalne, wyjechał do Paryża (w r. 1830) 
i tam, zapomniawszy o swem dyrektorstwie 
rozpoczął d naukę systematyczną, pod, kie- 
runkiem zdolnych i doświadczonych pro- 
fesorów, któremi byli kolejnie: Fótr, Leger, 
Benort i Reber. . 


Z natury już usposobiony do marzeń, ide- 
alista skłonny do rojeń o szczęściu całej lūdz- 
kości, młody Dawid łatwo dał się wciągnąć 
do grona propagatorów sekty sławnego Saint 
Simona, modnej naówczas we Francji i stał 
się jednym z najgorętszych jej adeptów. 


Ta opaka w życiu młodego kompozytora, 
„wywarła wpływ stanowczy na całą jego kar- 


aa > = 


jerę artystyczną, albowiem Dawid zmuszony 
wydalić się z kraju, wraz z całą sektą Saint 
Simonistów, którzy rozproszyli się po świe- 
cie, udał się na Wschód. 


Reklamy przyjmują się po kop. 15 od wierszą, 


"Gas Narodzenie N. M. P. ` s ry, 
Jutro św. Gorgoniusza M. i Adryana. ` 


z z 


tias: RóFen;i nadesłał: de Muzeum 61 módeli 
gipsowych,z rozmaitych przedmiotów sztuki: 


X. Doprawdy.żeludzie czasem własną ręką 
tąrgają delikatną kanwę szczęścia, jakię, im 
los, daje: Oto Ka, „Młody, przystojny, 
zamożny: i wykształcony. rzemieślnik; pokor 
uk młodą, piękną i nie ubogą. panienkę, 
górkę kupcą, Po „pewnym. czasie, BADA zę 
atrony rodziców. panny nie było. żadnych 
przeszkód, „do, „połączenia się, młodej pary, 
naznączono, | ślub 1 „wesele. na; wieczór... 
wczorajszy. Ileż am. marzeń, jasnych, 
ubrylantowanych.. jeszcze „ łzami, rozrzew- 
DER musialo przepłynąć. przez. piękną 
główkę narzeczonej, strojącej się do ślubu! 
Ileż radości mapełmło serce jej matki! , A i 
pan młody pewnie z biciem. serca, oczekiwał 
blizkiej już. chwili w której miał (Sak 

młodą 


i do geren, — otoczyć miłością i opieką, mło 


E Sofa istotę, która mu całe swe życie skła- 
ała ‚w ofierze, Slub naznaczony był ną go- 
dzinę 8-4 wieczorem. Zaproszono gości, przy- 


| sposobiono ucztę—słowem, wszystko już było 


Bpa Gdy... wtem.., na parę godzin przed 
oznaczoną porą, do mieszkania panny młodej 
jawia się jakaś kobieta, i wśród : złorzeczeń, 
later: i klątw miotanych$na jej narzęczo- 
nego, składa, tam dwoje dzieci przyniesio- 
nych. z sobą! „W skutek takiego antraktu, 
ślub, zerwano, tembardziej Ae ojciec narze- 
czonej, zaraz po owej. inwazji „uwiędzio- 
nej”, udawszy, się przyszłego ` zięcia, 
nie zastał go w domu. Biedny Wark 
niec, zapewne świadomy już faktu, ukrył się 


- X. Stanisław Siennicki, wydał opis, cmen- 
tarzów mahometańskich w Warszawie. 


Wschód! Kolebka cywilizacji„piastun mło- 
dociannej Ludzkości, przy pierwszem jej 
kształtowaniu się w narody, ojczyzna proroków 
starożytnych, kraina legend cudownych!.. 
Wschód nad którego Babylonem unosiły się 
ogrody Semiramidy, na którego łonie gorza 
stos Sardanapala—po którego pustyniach 
przechodziła „ Falanga *, Macedończyka i 
Xerxesowe tłumy Wschód wreszcie, źródło 
natchnień Sadego i... Lamartina— musiał od- 
działać potężnie na umysł i na wyobraźnię 
Dawida. Pod wpływem wrażeń uniesionych 
z tej części świata, muzyk napisał naj- 
wznioślejsze i najpiękniejsze swoje. dzieła: 
„Pustynięć i „Lalla Roukh*, 

„Lallś Roukh* opera w humorystycznym 
charakterze, wystawianą była w teatrze tutej- 
szym, przed kilkunastu laty—a chociąż i treść 
jej libretta i muzyka, łatwiejsza niż w innych 
dziełach Dawida, powinny były uczynić ją 
popularną, przecież nie podobała si tyle jak 
„Pustynia“. dawniej, bo przed 30 laty, wy- 
egzekwowana na Warszawskiej scenie. Zre- 
sztą, dzieł tych porównywać z sobą nie mo- 


„1 äoa „I OVO! (BÈIST O) siq Gë E Joie) „swssersWw OF d 
X Jedna z tutejszych fabryk, obcho 
sutym festynem rocznicę bitwy got 
nem. W obchodzie tym, przyjęli ud 
łożeni fabryki irobotnicy— niemcy. * 


ziła| X Wczoraj 
A m z ag] 


około godziny szóstej po. litej wartości, napisane przez p. Zarańskiego 
odziłą ulicą Długą szkaj p.t „Żywioł ekonomiczny w wychowaniu 
w ą. publicznem%. en , i 

SR o, ME e WS s 

E wj a te. ob znych | © tanisław Janikowski profesor, napi- 

X I znowu jedno samobójstwo dokonane staczających nib w (el „Przewodnik i poradnik, dla osób uży- 

zostało w parku na Pradze onegdaj wieczo- | biety w krzyk—na ge jących leczenia u wód lekarskich, w zar 

rem. Jakiś młody jeszcze lecz już około lat Lei ja dach kąpielowych,i klimatycznych, krajo- 

30 mający. ezłowiek,z ubioru nie wyglądają- |8z .|wych i zagranicą“. Praca ta „wkrótce ma 
cy na ubogiego, powiesił się na drzewie, | Kä opuścić prasę w Krakowie. 

Biedne drzewo! takie | ai jeśzcze a już sze, za lat! ` = 

musiało dźwigać owoc takrciężkyj smutny! achólę- | (7©1P Birarrśpiewaczka, żowa- 

Podobno: przyczyną samobójstwa była jakaś SES Sak ae ven NC sezon 

WIHYPÓCIĄGI 

„„„/ „na drogach żelaznych. 


sumka przegrana w karty. Oj! te namięt- 
wychodzić wkrótce w. naszem mieście... L Warszawsko-Petersburgska, , 


unoszą nas tak szybko i tak daleko jak one... 

x Nakładem Ungra, wyjdzie w krótce 
z pod prasy, dzieło sceniczne Anczyca: „Emi. 
gracja Chłopska“, 2- b 


Wychodzą (z Pragi). A EE 

Pociąg pocztowy o godzinie 11 minut 8 wieczór. 

Pociąg pasażerski o godze-10+mim:-+0 rang," 

Przychodzą (na; Pragę) 9 Kirch min: A8 wieczorem 
a 


„pd 9; godz. $ min, 38. ang, en er 
WER g Bydgoska. „7, 


ności ludzkie—żadne rozhukane r aki wiel. 
HA i 


X. Dwudziestego b. m. odbędzie się pierw- 
szy wieczór dwutygodniowy w.Towarzy 
Muzycznem. ` , 


bR i sch „AŻ 
"X Księgozbiór Karola Łaskiego, prze- 
zedłona' własność Aleksandra hr. Brante- 
kiego: "e ies $. dog , 
"a Powiadają, Ze 'ze wszech stworzeń na 
ziemi, małpy są najczulszemi matkami, 
Protestujemy przeciw temu stanowczo, gdyż 
oto fakt, dowodzący bezprzykładnej miłości 
macierzyńskiej kobiety... z ludu— miłości do- 
chódzącej do... absurdum. ` Bibcia, ukochane 
dwudziestoletnie dziecię tej troskliwej matki, 
służy u państwa K.i Hóbibgo dc “przy: 
zwoite zusługi, za usługi jakie pełni w kochnt, 
" Owóż mama, przychodzi co niedziela “i 
święto, oglądać organizm ` Bibci — ża- d ëm 
SA jej w oczy, Czy czasem Trozżarzony o ES DE E = Krasuski docent leśnict wa Jesse 
weciel nie zapruszył *czarńej źrenicy — przy: |w Nowej Aleksandrji. Eë saqa: LN NL 
ifada się Ce eren który Lé Kr OECD I SARI ELDORADO IEN 
p | ADYWIDA' wosiprży: ulicy" Długiej). ©" OLI 
Towarzystwo artystów ` dramatycznych 
e pod dyrekcją 
dl piata Beete zał 
2 Piatek, 27 Sierpnia, Wrzesnia) (EC 
Józef Naware; wódz Gerylasów,: melo- 
drama romantyczno-historyczna w 5 aktach, 
ze śpiewami i tańcami, z muzyką Wą- 
„aagiSbod) 1 || usowskiego: *] (wasasbsiń 
ig Początek| ` o godzinie 8=ej'wieczorem»'" 


"1038 „GJNOSM9091 4 ZIMW OBIE 
X. Spodziewanym "jest, w nasżóm mieście 
magik Lesser, pang już „tą “z kilkunastu W 
swych występów. o doo naaar | Pc 


acz! doęseqol i doqaeatw Lo 


sinago Wszechrosyjski kongres leśny," jak |p 
donos „Gazeta Warszawska* ma odbyć| ` 
się w Warszawie w 1878 r. Do'komieyi 
urządzająćej go wybrani. zóstali na kongre- 
sie w Rydze: aj odj GEJ nkiewicż, 
rezydent miasta Warszawy, = erzy Ale- 
sandrowicz prófesór utiiwersyteti —Dobrót 
wolski, dyrektor" instytutu” gospodarstwa 
wiejskiego i leśnictwa w instytucie "łeśnym 


zjerski (klasa, 3 i 2) o;godz,, 2 min, 35 
Poł "dog, WO? oolsn NA RH )WIzYSTBY 
Qaae ragg bany, Ap, leey) 2) Pdga inot 
H ANO AY -GGH 81 LS EI Den DO 
Pociąg ogobowormiejscowy (4-rykląsy, do Włącław> 
* ska) o godz. 5 min. 55-po południu, : bodo Kg 
Przychodzą do Warszawy: R |< /48 

Kurjepski o;godz, 2, min., 45, po, południu, ` 


Osobowy. o godz. 18 min, 15, więczorem., 


Osobowo-miejscowy (z Włocławka) o godz, 10 m. 
W IE MAKO | 
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Lë 


ra oseqs1 I H 
dludesTu e SUE ATASH l afi / ` 
wymierza dłagóść rąk dziewczyny, aby się © Jeng Kar e 

o „Wschodzie. . 
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ee ona, 


gij ietro, móże' spowo 

ak Guten sięga ta co niedzielna inspekcja, boi 

13446 If ZII ` Ą TOA „Stroaogaog | 

nie wiefty z faktów jednak nam. znańych 22, o gającć 
-S9i ( 


© Obraz Obraz Laurensa, przedstawia- 


jak) różyczka, lecz dn tispok i | R e 8 | 
jak „POWY Oz aż Ta kwóć jący: Franciszka „Borgia: przy. zwłokach Tza- f sròil mie 1:4. *1 A vkiassatqu oi 
Dalon ly, pzpn krate gej. | Powieki eau walki posta | gotyk oo u 
S Ge pokoju 1... froterka hie okazały: się łysziaGiców. aniqyfl s sinosdo gie en I9sTq |.€ Toirzys artystów dramatycznych "= 
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ronne) bei A Kl rech SÉ? WA 
kal K>; aro skiego jk Ml eakpozaios 
ge Dżet: grzisaokoinnhan GRO aaen, PB DWIĄ mité wi | Piątek, +27-Sierpnia-(8)W rześnia) „1876 1q 
Nakładem firm księsarskiej "Maus tutejszy tłumacz np Roma je przyswoić Dat |. aias 5 ANI 4 R rę, 
Fre Orgelbranda, zożpoczętym został w Lip- Tt ZE Kofińóżyć przypisańhi vk Emigraeja chłopska, obraz dramatyczno- 
` ) d 108 H 
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„Żywót JEż6sa OhKtystisa. Lee Ka E NH KEE, ME DEE > 
Eer d OW W Kiakowie” wyśzło” dzieło niepióspo: ostsPoczątek 6 godzinie 8-ej wieczorem.” s= 


AAE tyż „LA Rökk jst speti kónkiez. | týla? Druga "of "syfifońieznA; medchen | zyki. CH VAAI nić jest Wind thi talentu 
DG a 7 Ven ` czasem „Pustynię*, raczej za | Oharakteremi do „Pustynić;*p.t „Keżysztóf ët eg ani rzeczywistej wartości dzieł 
WOŁAŁ PRAWI ` e ape 

* dj zę: jeb j e À Pae D rę ZR " 7 H * ha! KE 
éi en Get Dziwna rżecz, dla op wël y zrobiła” watórówi ifie? niati sławę! | że Dawidy nie starał się'nigdy'o przystrają- 


I KAS? Sa © 133 r eireta sart Bi Gs 
oa TLalla Roukh która przecież 7 pi L| me podobały się -A j ben a! PE. | a 
dun, melodji i deei perk "ZA GARE ch 4 |ż'nich'j ie Maer wywołiłykurówekty: tńchoLubrał'je?raczej 2 dziśdziny. czystej 
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stwo przed tylu innemi operami, któr wciąż | jeszcze „obieg , świąt, Muzykalny 7 zdobyły | sobiónie AO H, | bet 
ot dont AE sig pd się EROS agp piecie ina aoi dice zaa 
Uomiesłachane już prawie. +... a bs ) d jako kompozytor, odznar | Swój CT We, mt 4 
Dawid, jednakze! Qazi ka najtegnitejszą |, R SÉ Caen erster o Ae ans Dër 
el, ie det Deet tam a | Mozy art Bredene 
-Rs W elbi 'Zébráńė tylko, tak Wane | o CR dë co, 
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z ee A Em W, ad aktach (akt pierwszy w dwócł | obrazach): 


i y Miecznik —0woV w anni WER | et Sch | RER rt Ge GE ! E K ligadi, wim Ó 
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